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im ii, me w Kościółku Dobroczynności, lecz w Koście-W e wszystkich kraiach świata Ghrzescjanskiego, 
W ie lk i  P ią te k , z w ielką czcią obchodzonym bywa. 
P rzez  wiele wieków święcono go iak Niedzielę. Po- 
dwaiano w tym dniu i p rzedłużano czuwanie, Nabo­
żeństwa, umartwienia i m odły  gorące. B y ł  to zw y­
czaj pochodzący od A p o s t o ł ó w  albo pierwszych ich 
Uczniów. Nikt dnia tego nie b y ł  wyięty od czuwania 
i postu nadzw yczajnego, ty lko dzieci mniej iak 7 lat 
maiące; i dziś nawet nie ma familji, gdzieby dzieci nie 
c zyn i ły  sobie obowiązku pościć w Wielki  ̂Piąte . 
Obrzędy dnia tego-sięgaią początków Chrześejanstwa. 
Dzielą się na t rzy  częśc i:  E*ierwsza składa s i ę z w y -  
iąików ksiąg Pisma Śgo, a mianowicie M o j ż e s z a  ’ ' z A " 
t a s z a ,  przepowiadających ofiarę ZBA\M01EUA świa­
ta; Druga, z lOciu uroczystych modłów Kościoła s., 
w k tó rych  między innemi Kościół modli się za cały 
świat,  za O j c a  Sgo, za P a k u j ą c e g o ,  za Biskupa dye- 
cez j i , za Duchowieństwo i wszystkich w ie rn y ch ,  za 
wszystkich Chrześcjan, oraz za żydów, pogan i b a ł ­
wochwalców; Trzecią częścią obrzędów dnia tego iest 
adoracja BOGA, k tó ry  na Krzyżu um arł ,  objawiana 
w’ czci oddawanej K r z y ż o w i  Śmu. Poczem następnie 
Msza z hostją wT dniu poprzednim konsekrowaną, i u- 
inieszczenie N. SAKR AMENTU w O łta rzu , ,  na Grób 
/BAV11CIELA p rzy b ran y m .—  W czoraj we w szyst­
kich Kościołach odprawiane b y ły  Nabożeństwa po­
wyższe. ,W Kościele Metropolitalnym i Archikale- 
dralnym Śgo J a n a , celebrował JW . X. D ekert P ra ­
łat, Arehidyakon Metropolitalny \ \  arszawski Po po­
łudniu, chociaż czas mniej pogodny sp rzy ia ł  poboż­
nym pielgrzymkom, iedm.k Lud mnogi napełn ia ł cią- 

le św iątynie ,  m dląc się przy Grobie CHRYSTU­
SA p r7-y k tórym  zacne Kwestarki zbierały i iałinu- 
^„y i ofiary. G rób ZBAW ICIELA w ed ług  zamożno­
ści miejscowej, b y ł  wszędzie starannie przybrany , to 
w’ bogate materje, to w mnogie św iatło iarzące, to znów 
w pierwiastki wiosny i żywe rośliny i drzewa. Utalen­
towani Amatorów ie i Artyści płci obiej, tak wzoro­
wym śpiewem iako i m u z y k a ,  oddawali ho łd  NAJ-
\nZSZKMU.

Uroczystość Z m artw ychwstan ia  Pańskiego, Kościoł 
P P . S o kra m en tek  obchodzi Nabożeństwem z w ysta­
wieniem N. SAKRAMENTU. —  O godzinie 5ej po po ­
łu d n iu ,  dziś w Kościele X,X. Franciszkanów  powtó- 
rzonem zostanie dzieło, kościelne O fiara A b ra h a m a , 
komp: J. K. C hw aliboga .—  Prostu iąc pom yłkę w do­
niesieniu onegdajszem zaszłą, S la b a l M a ter  Rossy- 
niego, pow tórzone zostanie dziś o godz: Gtej pop o łu -

le XX. B ern a rd yn ó w . .
N. PAN p r z y i ą w s z y  o f ia ro w a n e  S orie  i J e c o L e s a r -  

s k i e j  W ysokości Wielkiemu Xciu N a s t ę p c y  J  ronu,-  
d w a  e x e m p l a r z e  w ydanegoprzez  SzefaW ydziału w K o­
misji R. Spraw ied i: , F r:  R adziszew skiego, Kalenda­
rzyka Politycznego n a r .  1847, N a jm i ło ś c iw ie j  o b d a ­
rzyć raczy ł w y d a w c ę  bry lan tow ym  pierścieniem.

Rada Adrninislrac: d. 3 Igo Grud: ( l2S tycz :)  lS 44/z 
r. w y rz ek ła :  że tym Dzierżawcom dóbr Rządowych co 
w ciągu dotychczasowej dzierżawy okazali się wypła-  
tn e m i , dbałemi o stan d ó b r ,  porządne utrzymanie 
wszelkich zabudowań, i dobrze wychodzącemi z w ło ­
ścianami, można z wolnej ręki na dalsze 12 lat Dzier­
żawy przedłużać.  Rządy gubernialne zawiadamiaiąc o 
tern wszystkich kogo to dotyczę, a szczególniej Dzier­
żawców dóbr rządowych i Asesorów ekonomicznych , 
nadmieniły, iż wydzierżawienie z wolnej ręki będzie 
mieć miejsce, za udowozdnieniem powyż wymienionych 
zalet,  i z obowiązkiem złożenia deklaracji: że d o tych ­
czasowy Dzierżaw ca,przyjm uie  teraźniejsze g łów ne  
w arunki dotyczące w łośc ian ,  bezw arunkow ego s ta ­
wiania i reparowania w łasnym  kosztem budowli s tra t  
z risica i wszelkich wypadków losowych; że na p r z y ­
padek urządzenia i oczynszowania włościan, p rzy jm u ­
ie dotrzymanie dalszej 12 letniej dzierżawy pozosta­
ły c h  uży tków, i zobowiąże się potrzebnebudow le c z e ­
ladnie i dla inwentarza roboczego, w łasnym  kosztem 
w ystawić, oraz podejmuie się poboru  czy nszów w ło ­
ściańskich; złoży  świadectwo swej zamożności i kw a­
lifikacji, oraz że podatki skarbowe i raty dzierżawne, 
regularnie op łaca ł  i w tych niezalega; nadewszystko 
zaś że obowiązuie się spłacać skarbowi na następne lat 
12 podniesioną summę dzierżawną o dziesięć na sto. 
W  razie nieudowodoienia w podobny sposób kwalifi­
kacji i nieprzy ięcia przez  dotychczasowego Dzierżaw- 
cę opła ty  podwyższoncj o IO/ioo summy dzierżawnej,  
dobra takie wydzierżawione zostaną d rogą publicznej 
licytacji , z warunkiem, że gdyby skutkiem tejże skarb 
nieotrzyni ił przynajmniej dotychczasowego dochodu, 
czas trwania dzierżawy skrócony będzie do Gciu a na­
wet 3 h lal, w miarę zachodzącej różnicy w cenie dzier­
żawnej.

Wczoraj przeniósł się do wieczności Karol Samue
E itn e r ,  b. Kupiec. Zaprasza się P r z y  iaeiół i Zuaio- 
mych na exportarję  zw łok  Jego odbyć s:ę 
iu trze o godz: 4tej po połucb, z Kaplicy Szpita u 
nielickiego, na smelarz tegoż wyznauia.
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M ngislrat If, TVarstawy  ponow ił corocznie o g ła ­
szane ostrzeżenie, aby właściciele tratew , statków i t. 
p., zachowali ściśle ostrożność p rzy  ich spławie Wi­
at.), a Szczególniej przy  moście; gdyż za niezachowa­
nie wszelkich w tej mierze przepisów, do odpowiedzial­
ności pociągnięci będą.

W czoraj bezimienny z ło ż y ł  w Redakcji K urjera  z ł .  
100 dla ubogich, celem ubłagania DOGA o zdrowie
i pomyślność.

Księgarnia Zawadzkiego i Węckiego na Krakowsk:- 
P r z e d m ą  41 o o trzym ała  następne d z ie ła : W ielk i 
Tydzień  dla duchownego pożytku, z w izerunkiem Zba­
wiciela na slab, w opraw ie, zł. 9 . Athencum , pismo
S ' T f l  i Kraszewskieg°t  na 1846 rok, 6 tomów
n  ’ samo * przedp ła tą  na 1S47, zł .  45.

on Hi a ry , p n M .  Skotnickiego, powieść obyczaio- 
») o tomy, zł.  15. 0  odrodzeniu karto/li czyli p rzy ­

j r z e n i u  im pierwiastkowej plenności, mączności i s iły  
oddziaływania szkodliwym w pływ om , z dodaniem kró t  
kiej nauki wyrabiania z nich mąki i piwa smacznego, ta ­
niego i t rw ałego , ziedną tablicą rycin, z ł .6 gr.20. Z a - 
Sadytec/inologji chemicznej. obejmuiące treściwie ze­
brane wiadomości o fabry kacji i uż\ tkach ważniejszych 
produk tów  mineralnych, pr: Teof: Rybickiego, z atla­
sem złozonym  z 12 tablic, z ł .  8. Przewodnik dla ho- 
<hitących Owce, cxyli istotne zasady osiągnięcia praw­
dziwych korzyści z hodowli owiec w Polsce; z ręko 
pism ów zeb ra ł  i pom nożył dodatkiem Włodzim: Jac­
kow ski Oby watel ziemski, 2 to:, zł. 15. Teatr Frvde  
ryka  l ir :  Skarbka, 2 to:, zł. 12. Św ięta droga K rzy­
żowa J L / l i i A  CHRYSTUSA, podzielona na 14 Stacji 
az do g robu  ś»  iętego, z 15 ryc:, zł. I gr. 10. Pastel- 
mik na Podkam ieniu  czyli dziesięcioro Bożego p rzy .  
■kazania, przez niego w ykładane i biblijnemi opowiada­
niami objaśnione, z ryciną,.wyobrażającą lOro Dożego
Z . f T l ' V  f - 1 g.r ' 10- X»Cie S - G know efy ,  napina­ne dla iMatek, dzieci i poczciwych ludzi, którzy w sw ych
m r p ^ m a c h  szgka,ą „pocie, hy w BOGU i świętej nie­
winności; zł. 1 g. io .  Xywot N. M A R J l  P .B o g a ro d zl 
y ,  p. . llber t a ; :zUS. Zbiór ustaw Towarzystwa Iire- 
■dylowegow TV X . Poznańskiemu, zł.  9. Podejrzenie, 
powmsc Hem Rocka, przełożona z francu:,  z ł .  5. Pa- 
m ią tka d la  Bryczka  pr: St: Jachowicza, tomik 3ci, z ł  
2, wszystkie t rzy  tomiki sprzedają się po zł. 6.

Z a n i m  rat luiiiek dochodu koncertu danego w d 25
z. m. na korzyść Zakładów Sierot i Ochron Tow orz v

w  z w v kr tawsk: ̂ br T r Łd w ŷ ^ ^ «, iW zw yk łym  sposobie do wiadomości publicznej uoda. 
nym zostanie, Komitet Tow arzystw a O,.brocz: k tóry  
zają ł się urządzeniem tego koncertu ,  czuie się w obo­
wiązku złozy c niniejszym należne dzięki, tak Amato­
rom  i A m atorkom , iako le i  Artystom i Artystkom ,

k tó rzy  w koncercie tym u dzia ł  mieć raczyli, a k tórych  
połączone usiłowania z w spó ł udziałem zawsze chę­
tnej do dawania ia łm użny Publiczności naszej, znako­
mity na pomnożenie funduszu wychowania sierot i o- 
chron, przyniosły  rezultat.

W  chwili kiedy K u r je r  niniejszy dojdzie rąk  Czy- 
te ln ik o w , a szczególniej Czytelniczek sw oich ,  iu i  
klam ka zapadnie  na pieczy wo bab, ciast i mazurków. 
Co się s tało , odstać się nie będzie m ogło ,  bo żadna 
moc w sw iecie nie zdoła podnieść upadłą  w piecu ba- 
bę, iak tez równie niepotrafi nagiąć czoła tej która pię­
knie urośnie. Co się więc s ta ło  odstać się więc niemo- 
g ło ,  a gdyby  zaszły b łędy iakie, gdyby  się niestety 
zakalec zak rad ł do ciasta k tórego, tych b łędów  do iu -  
tra iuż nikt nienaprawi, pozostaną takie. Ale nieoba- 
wiamy się tak niepomyślnych wy padków; zręczność 
Gospodyń naszych wypróbowana od tylu wieków u- 
trzy ma sławę prababek, babek i matek swoich, i nie- 
za tartą  corkom, wnuczkom i prawnuczkom  przekaże. 
\ \  ladomosc o wszystkich pieczy wach dnia wczorajsze­
go i onegdajszego niedoszła ieszcze uszu naszych, bo 
wiele z zacnych Gospodyń, trzym a w sekrecie te re ­
zulta ty ,  ale te co nam iuż są wiadome, pozwalają wno­
sić, że pieczywo święconego W ielkanocnego r. 1847, 
nieustąpi w niczem pieczywu lat ub ieg łych  i od leałe i 
Starożytności.  6 J

Nr 27 i2S  T ygodnikam uzycz: p. t. Lutn ia , wyszłw  
z druku ,  i zawieraią: N iew ierny, śpiew', m uzyka F. 
M assini, i Rondino z opery p. t: ligo Conte di Pari- 
gi, m uzyka Donizeltego; csem plarzy kompletnych 
tegoż pisma nabyć można w Składach muzycz: J. h /u - 
kowskiego, Sennewalda  i Spiessa  e t  Comp:. Nume- 
ra poiedyncze po zł.  1.

Jeden Jegomość w Warszawie, niedawno rozkaza ł  
swemu słudze,  aby mu dzwon przyniósł .  S łużący  po­
b ieg ł co tchu do sk ładu  dzw'onow', w y b ra ł  sy g n a tu r ­
kę, i takową odniósł swem u Panu, mówiąc: że tam są 
i w iększe ,  ale zby t  ciężkie; powiedział ile kosztuie 
przyniesiona sygna tu rka ,  a ieśli Pan potrzebuie więk­
szego dzw onu ,  to kupiec p rzy rze k ł  odmienić. Lecz 
Pan rozśmiał się z s łużącego, i obiaśnił mu wyraźnie, 
aby przy n iósł nie dzw onek, ale z księgarni Dzwon li - 
teracki, k tórego odgłos zadowala Czytelników. 

t Jeszcze w miesiącu Grudniu b y ła  wzmianka w Ku- 
r je rze  \ \  a rsz: o pomadzie wynalazku Barona Dupuu- 
trena , ietlnego z najsławniejszych Doktorów i Chi­
ru rg ó w  X IX wieku; mam zaszczyt donieść S/anow: 
Publiczności,  iż prawdziwej takiej pomady, którą od 
daw na sprowadzam z Pary ża, w tych dniach o trzym a­
łem  świeży transpo r t ,  iak niemniej pomady Niedżwie- 
dziej (Graise d’Ours du Nord) iM oeł de Bocuf; s ta ła  
cena tych pomad, iest R sr.  1 za słoik. Odebrałem tak-

i
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i e  wodę i pomadę o g ó rko w a , oraz m leko  ró ża n e  do u  
i r z y m  >,w a n ia  d e lika tn o śc i p łc i;  wodę czyli extrakt 
arom atyczny wynaleziony przez P. Botot,  nadaiącą 
p o ły sk  i białość zębom , i wzmacniającą ie; wodę do 
farbowania w ło só w ,  perfum y różnych zapachów i 
rożne inne kosmetyki i pachnidła. Osoby więc które 
raczy ły  takowe zamówić, mogą zgłosić się po odbiór, 
ro le i  arn się także Prześ: Publiczności z uprzywilejo­
waną pomadą patentową i pom aJąna  z ł . i  g r .10  słoik, 
zw aną D zie c in n a ;  oraz z wszelkietni wyrobami Pe- 
rukarskiemi, p o d łu g  najświeższych modeli paryzkich 
•ak najstaranniej wyrabianemi. —  K. K r a c iń sk i,  ulica 
Miodowa N r 4S6.

W czoraj w po łudnie  widziano nad W a r s z a w ą  
ogrom ne stado d zik ich  g ę s i , nadciągaiące od s trony 
rogatek Jerozo lim skich . Dni temu kilka uważano 
w włościach nad iS a rw ią  powrot bocianów .

Ponieważ f a b ry k a  M a c h in  ag ro n o m iczn ych  S tani­
sława L ilp o p  i Bazylego '/Zakrzew skiego, dawniej 
pod firmą Jana Zakrzewskiego, przy okopach i 
ulicy Gęsiej pod N r 2492, między rogatkami' Wol- 
skiemi i Powazkow skiem i, w dawnem laboratorium 
Artyllerycznym esy s tu ią ca , budowała na obstalunek 
w r. b. kilkadziesiąt S ie w n ik ó w  A lb a n a , które od 2ch 
lat do tutejszego kraiu z zagranicy sprowadzone, z zu­
pe łnym  skutkiem używane b y ły ,  do siewu wszelkie­
go rodzaiu zboża i rcślin pastewnych; dla dogodno­
ści więc osób in teresowanych, przysposobiła zarazem 
kilkanaście takichze Kiewnikó w na sprzedaż, zwłaszcza 
że przy teraźniejszych wysokich cenach zboża,oszczę­
dność nasienia przez nie osiągnięta, pokryie koszt ich 
nabycia, wynoszący zł. (100. Siewniki te, za pomocą 
iednego konia i człowieka, mogą wysiewać d o 30 kor- 
cy zboża dziennie,równie na zagonach iak i na składach, 
i bez względu na kamienie, b r y ły  i gó ry ,  a nawet 
w czasie mogących przytrafić się wiatrów, rozrzucaią 
nasienie z taką równością, iakiej w rzu tnym  czy li r ęc z ­
nym siewie najzręczniejszy robotnik osiągnąć niepo- 
trafi. P rzy ten i mechanizm i c h , nie ulega zepsu iu, i 
z łatwością dadzą się one nastawić na każdą ilość na­
sienia, iaką kto na morg wysiewać zechce. Ponieważ, 
wiele tych biewników iuż odstawiono w różne strony 
kraiu, nie trudno  więc będzie takowe zobaczyć , a po 
ich nabycie, dosyć p rzys łać  wóz w drabinach do r z e ­
czonej fa b ry k i , która z wszelką akuralnością, takowe 
za uiszczeniem zapła ty ,  odeśle. •

Zeszyt kwietniowy B ib ljo te k i W a r s z a w s k ie j ,  w y­
szedł dnia Igo  b .m .,  i zaw iera: Obraz wieku pano- 
wania Zygm unta III, czyli obraz stanu narodu i kraiu 
wystawtaiący, przez X. F. S ia r c z y ń s k ie g o ; Mahmu- 
dek , powieść p. W ład: S lrze ln ic k ie g o  ( c i ą g  d )• Dy 
mitr i Mmja, dramat wierszem, p. Joz: K o rzen io w sk ie ­

go  (dokończ:); Wspomnienie Alex: K e n d zyń sk ie g o , 
p. A. W.; O przymierzu Rzymian z Sabinami, przy pis 
do księgi le j  rozd: 13 Historji rzyinsk: Liwiusza, p. A. 
zVendzyńsk iego ;  jYloie wędrówki po obczyźnie, Paryż
r» H ł, ■ a> 4 .a   A 1 m - *   |. 11 / a I ■ rI /\ ttf 1 A (ł 'ł A . ■ 4 . . 4. - __-

Kudłacili i-etiagogiKa, czyn nautia ycnuwduid, uiu-  
żona p. Teod: S ie ro c iń sk ie g o ; Mappografia dawnej 
polski, p. Edw: barona R a sta w ie c k ie g o . Warsz: 1846, 
p. l‘.B.; aLettre a M rle  docteur  Enoch a Varsovie su r le  
tra i tem ent des maladies chrbniques par la purification 
du sa n g ,  au moyen d ’un procede invenle par Jean 
Schroth  a Lindewiese prćs  de Freiwaldan, par***, Var­
sovie 1S47. p  A W. ; Pieśni ludu weselne, p. O ska­
r a  K o lb e rg a ,  (z muzyką); D er S la ro s l a n d  se in  
jy a ch b a r  i D ie  H eise ohne Z ie l.  powieści Er. lirabie-  . 
go S k a r b k a ,  niemiecki p rzek ład  p. E. v. Lossow , p. 
Ig: S.; Wiadomości na drodze p stępu nauk p rz y ro ­
dzonych: Fizyka, p. S. P.; Chemia, p J. R ....ę;  i p. S. 
Zdz;;  Kronika Bibliograficzna; Doniesienia literackiej 
Dostrzeżenia meteorologiczne.

Z powodu onegdajszego śniegu kwietniowego, k tó ­
ry tiiepowiiiicn martwić nikogo, bo może być w re ­
zultacie dobry, przytaczamy to, co poświadcza D u n - 
ciemsśr«,na mocy dawniejszych kronik: »I)oia 23go 
Kwietnia r. 1334, upad ł śnieg obfity przez trzy dni 
trwający, po ciem  nastąpiła wielka obfitość.”

D ) iednej z tutejszych traktjerni,  wszedł pewny J e ­
gomość w w’esołyin humorze, i siadaiąc przy nieznajo­
mym spostrzegł: iż ten po łoży ł na stole dwa zło te.  
»To nie pańskie te dwa złote, rzek ł  do siedzącego. Jak  
to nie moie, wszakże dopiero z kieszeni ie wyiąłetu. 
Więc nie pańskie, i sprzeczać się zaczęli. W  tein n a ­
deszła Dziewczyna usługująca,  i rzeczone dwa zło te  
odebrała .” Widzisz Pan, rzek ł  ucieszony, iż dodrze i 
słusznie powiedziałem: że te dwa zło te nie b y ły  pań­
skie. Potem ciż Panowie poznali się i porozum ieli ,  
przypomnieli sobie dawną szkolną znaiorność, wypili 
butelkę doskonałego w ęgrzyna , i zgodzili sie na to ie- 
dnom yslm e: że co nie iest w kieszeni, to iuż Własnością 
byc  p rzesla ie .

Maciej Kazimierz S zy p n ic k i,  Obrońca Sądowy, bę- 
dQC za nominowany Patronem T ry b u n a łu  Cywilnego 
w W arszawie, mieszka iak dawniej w Pradze przy 
W arszawie pod Nrem 376.

Nakładem i drukiem S. O rg e lb ra n d a  Księgarza i 
 ̂ yP °S r *fa przy ulicy Miodowej N° 490, wyszedł 3ci 

poszył tomu 4go czyli koniec H is to r ji  Z g ro m a d ze ń  
P ra w o d a w c z y c h , K o n w en c ji JSarodow ej i  D y re k ­
to r  ja lu .  Dzieło to traktuiące o wy padkach we Francji 
od r  17SD do 1S00 zasz łych ,  okresie, który  najprze- 
ważniejszy w p ły w  w nowszej historji ua losy nare*
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dów, kraiów, Europy, świata prawie całego wywarł; 
pierwsze tego rodzaiu w naszym ięzy ku, a lak ze wzglę­
du na samą treść, iak i na sposób traktowania rzeczy, 
bez zaprzeczenia zajmuiące naczelne miejsce w rzędzie 
dzieł historycznych o tej epoce pisanych, zasługuie 
zaprawdę być czytane przez każdego nieoboięlnego na 
historję czasów, przynajmniej od obecności nie tak bar­
dzo oddalonych. Cena całego dzieła w 4ch tomach in 
8vo«naiori zł. 60. Wydawca uważał za stosow'ne prze­
rwać druk llistorji Konsulatu i Cesarstwa, dla czem- 
prędszego ukończenia powyższego dzieła, iako tamtą 
poprzedzaiącego, i zostaiącego z nią w nieprzerwanym 
związku, dla zachowania czylaiąeym porządnego cią­
gu  całości bistorji epoki od r. 1789 do 1815. Teraz zaś 
druk Hislorji Konsulatu i Cesarstwa swoim porząd­
kiem postępować będzie, tak, że od Kwietnia począw­
szy, miesięcznie najmniej ieden poszyt wychodzić bę­
dzie. Cena prenumeracyjna tejże zł. GO

A r ty k u ł  nadesłany od fFarsz: Towarzystwa Do­
broczynności. »W ogłoszonem drukiem sprawozda­
niu z działań Towarzystwa Warsz: Dobroczynności za 
r.lS4G, przez pomyłkę wypuszczonemi zostali, iedni 
7. najdawniejszych i gorliwych Członków tej Insty tu­
cji; W W. Ludwik Dmuszewski, Ignacy Zagórski, i 
Florjan Zubelewicz, którzy od wielu lat, będąc ucze­
stnikami działań Towarzystwa, nietylko w r. 1846, ale 
ciągle w iego gronie zostaią. Równaż pomyłka zaszła 
i  co do JYV, (Jlryki Faltz, małżonki J W. Radcy Taj 
nego Senatora, która liczy się dogroua Opiekunek Z a­
kładów sierot i Ochron Towarzy: Dobroczynności.

Im ie now o m ianowanego Członka Rady Szczegóło­
w ej Szpitalu Sgo Ducha, W . Brzozowskiego, ię s tT e o ­
d or, a nie Teofil, iak przez pomyłkę było podauem.

\V N r ^  i 14 74/gof/m£aRul:-Tech:,między innemi, 
znajduie się: Przyszłość i widoki z kartofli. Nowe 
chlebodajne rośliny. O uprawie pasternaku na otwar­
łem  polu. Czarne plamy tryków przelewaią się na 
iagnięta.

W  ciągu ubiegaiącego tygodnia, od d 27 Marca po 
dzień 1 Kwietnia r. b., przyiechało do FVarszawy i 
wyiechało z niej koleią ielazną  osób 2,632. Od 1 
Stycznia do 1 Kwietnia r. b. przyiechało i wyiechało 
osób 31,400. Razem osób 34,032.

Otrzymaliśmy wiadomość, że w zeszłą Niedzielę 
w  Lublinie , za gorliwem staraniem tamecznego Towa­
rzystwa Dobroczynności, danym był Koncert dla 
wsparcia praw dziwie ubogich. Publiczność dopełniła 
życzeń Dobroczyńców. Słuchaczów by ło  wiele, a ich 
zadowolenie nadzwyczajne; muzyki i śpiewy wykonali 
utalentowani Amatorowie i Amatorki; okrywano ich 
oader zasłuzonemi oklaskami; by ł to Koncert istotnie 
zadowalaiący i serca litościwe i Znawców, oraz Lubo-

wników muzyki. Szkoda żeśmy wcześniej nieotrzy- 
mali wiadomości kiedy będzie ten Koncert, a byliby­
śmy najchętniej donieśli otem naszym łaskawym Czy­
telnikom,mieszkającym w okolicach miasta Lublina,ty­
le słynnego zniesienia ofiar zubożałym, i tak często 
nagradzaiącego prawdziwy talent.

Kościół i Plebanja w mieście fFisztyńcu  w Pcie 
Kalwaryjskim, zostaną wyrestaurowane z polecenia 
Rządu.—  20go z. m. w Lublinie, pies wściekły nie­
wiadomo zkąd przybyły , pokąsał 6 osób, które na­
tychmiast do Szpitalu na k u r a c j ę  odesłane zostały, 
iakoteż kilku psów, który, h zabito. Tenże pies z ła­
pany został przez mularza w chwili, gdy skoczyw­
szy na niego kąsać go zaczął, i przez ludzi na pomoc 
rzeczonemu mularzowi przybyłych, zabity — W wielu 
okolicach iuż zaczęto orać pola. Wróżby są dosyć po­
myślne o urodzaiach zb >ża. Daj BOŻE Wszechmo­
gący aby to Jego dobrodziejstwo zostało dopełnione. 
Ukazanie się wschodzącej oziminy w wielu miejscach, 
iest pocieszaiące dla Rolników.—  W  nocy z 25 na 26 
z. m,, we wsi Wagańcu, niewiadomi złoczyńcy wszedł­
szy do stodoły, w której nocował gospodarz rolny 
.Tau Wedeman, tegoż zamordowali, a zabrawszy iego, 
pościel i odzież, uciekli. Władze tameczne zarządzi­
ły ścisłe śledztwo zbrodniarzy.—  Pożary by ły  we 
wsiach; Pomianowa-wola, Sadłowie, Ryki, Budy Ka- 
leńskie, w kopalni Xawery, oraz w miastach; Koń­
skowoli i Starej Częstochowie.

A n g lja . —  Rząd postanowił wspierać przedsię­
wzięcie założenia domów pracy dla uwolnionych wię­
źniów. —  Z A m eryk i nadeszło mnóstwo obstalun- 
ków na towary ang:; do Anglji zaś maią nadejść zna­
czne transporty zboża z Ameryki i morza Czarnego. 
—  Od 9go Grud: do 16 Lutego przybyło do JAwer- 
poolu 60,000 wychodźców z Irlandji; znaczna 1 czba 
została w Anglji, reszta przesiedliła się do Amery ki i 
Australji, —  Hiszp >ński okręt linjowy Sobei'ano od­
p ły n ą ł  z Hawany z missją dyplomatyczną do Ameryki 
centralnej, gdzie niektóre państwa zostały przez Hisz- 
panję uznane .— W górach Port Royal w Jamajce 
22go Lutego dało się uczuć lekkie trzęsienie ziemi.— 
P. Okonel wyiechał tak chory, iż wątpią aby wrócił.—  
W  Londynie  maią z; prowadzić elektryczny Telegraf 
po wszystkich głównych ulicach, ażeby miały kom u­
nikację z strażami ogniowemi; tym sposobem spodzie- 
waią się zapobiedz* pożarom, gdyż ratunek w tejże 
chwili, gdy najpotrzebniejszy, danym być może.

Francja . — W pierwszych miesiącach b. r. docho­
dy celne zmniejszy ły  się o 1,903,000 fr. w porówma- 
niu z odpowiedniemi miesiącami z. r .—  Od Igo L ute­
go b. r. przywieziono do Francji 4,468,447 hektolitrów 
zboża. —  Biura ministerstsva wojny maią uledz zmia-
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nie. -  Monitor zbija wieść, i e  M i n i s t e r  oś^ ecen ia  
Hrabia S a lw a n d y ,  mianowany b? *«e ma.
dy zrządzone przez pożar wy u > _  Ku
rynarki w S zerb u rg u , docho |zą nar u ma

A V*śku t ê k* otworzeń i (Tkol cij ż e la z n e j m 5" no* 7 afg r o- 
a //«rare,n żegluga na S e k w a n ie  .est “
żoną; obawiają gię ,̂ aby nie mus,ano ^ m e ch a ew .e lu  
parostatków, iak to miało miejsce l>r*y r , , (. 
Łolei z P a ry ża  do Ruan. -  M « » o  lbg»
Listopada aż do kom a Lutego, wydało  l ,2 o 6 ,000 ir. 
na bezpłatny chleb dla ubogich; a o 1 z ą . . .»
przez M arzec będzie musiało wydać więcej 1 J

G rec ja .—  Następca tronu bawarskiego, łd go  z. 
m. przy b y ł  do A t e n . -  Z powodu wzmocnienia kor- 
pusu tureckiego na granicy, wezwano do służby ur­
lopowany korpus graniczny.—  R z ą d  me czekaiąc 
końca 30to dniowego terminu przeznaczonego przez 
Portę, odpisał, iż nie może skłonić się do warunków  
przez Portę przedstawionych; aby iednak okazać chęć 
utrzymania przyjaznych stosunków, Rząd zapropono­
wał, aby oba Dwory przysłały nawzaiem pełnomocni­
ków nadzwyczajnych, którzy nieporozumienie załat­
wią. Rząd grecki wynurzył przytem życzenie, aby do 
A ten  Porta przysłała Pełnomocnika Turka, a nie Gre­
ka, lub Renegata. —  Grecy osiedli w Turcji, okazuią 
teraz zapał nadzwyczajny dla Króla Ottona.—  Xiążę  
M etternich  przesłał Posłowi Auslrjac: w Stam bule  
zlecenia w przedmiocie sprawy greckiej.

H iszpanja. —  Ministrowie po kilkodniowej nieby- 
tności u dworu, 17go z. m . pierwszy raz pracowali 
znowu u Królowej.—  Xżna iSesa siostra Króla, wkrót- 
ce ma wyiechać ze swoim małżonkiem do P a r y ż a .—  
Portugalski Jenerał Baron K asal 9go z. m. przemasze­
rował z k o r p u s e m  2,000 piechoty, łóOiazdy i 2 arma­
tami przez ziemię hiszpańską, mianowicie prz.ez pro­
wincję Orense. Portugalczycy przez 8 godzin znaj­
dowali się na ziemi hiszp:. Jenerał K nevillas  zawia- 
domiony o przybyciu tych cudzoziemców, pośpieszył 
na miejsce, ale zapóźno.—  Jenerał P a w ia  objął do­
wództwo w Katalonji; z iego odezwy pokazuie się, ze 
nie będzie postępował podług okrutnych zasad Jene- 
rałaBreton. Kilku Karlis tom skazanym na śmierć przez

foprzedniego Jenerał-Kapitana, zamienił tę karę na 
0-letnie więzienie galer. Karliści ze swoiej strony 

odznaczaią się także umiarkowaniem. Niedawno hu­
fiec Jenerała 1'rystani wstrzymał dyliżans; podróżni 
musieli wysiąść i odebrano im wszystkie srebro iakie 
tylko mieli z sobą; ale nie małe było  ich zadziwienie, 
gdy ich T ryslan i kazał przeprosić i oświadczyć, że

potrzeba zmusza go zamienić o nich swoie z ło to5 na 
srebro; w samej rzeczy każdy podróżny odebćał to 
złotem, co mu zabrano srebrem. , W tych dniach hu­
fiec Karlistów zbliżył się w nocy pod same mnry B a r ­
celony. Na zapytanie warty: »Kto tam?” Odpowie­
dziano: „Hiszpanie i Karliści.” Warta dała ognia, 
pośpieszono w pogoń za Karlistami, ale nikogo nie 
pojmano.

W ło ch y .—  Pojmano bandę rabusiów, którzy z łu -  
pili dyliżans na drodze z Bononji do Florencji. Nie­
dawno iednak pow tórnie złupiono dyliżans o milę od  
Bononji, a to prawie w temże miejscu, gdzie w Stycz­
niu pierwszy popełniono rabunek. I w niektórych in­
nych miejscach podobne wykonano napady.—  W P o » -  
tedera  w Toskańskiem w skutek upoważnienia W. X .  
Toskańskiego, założone będą m łyny parowe.—. T o ­
warzystwo ang: zawarło z Rządem Sardyńskim układ
0 przesyłkę poczty indyjskiej przez Genuę. P. W a g - 
horn zaś stara się przesyłać pocztę indyjską przez 
T ryest, W iedeń , W ro c ła w , B erlin  i Ostendę. ,

Rozmaitości. —  Dawny Poeta angielski Oioen czę­
sto powtarzał:

N ie licz ia łm tr/n , coś ie da ł ubogim  w p o trzeb ie ,
BÓG liczy, BÓG sow icie n ag radza  ie  w N iebie.

—  W  Bostonie teraz urządzaiąi buduią umyślnie domy 
dla ubogich, które są dosyć obszerne, i mogą pomie­
ścić 5 do 6 familji; iest tam wspólna kuchnia porządna 
dla w szystk ich , wspólna pralnia i łaźnia.. Oszczęd­
ność przez te domy ma być dla ubogich bardzo znacz­
na, a i właściciele tych domów nie źle wychodzą. —  
Belgijski Uczony I*. M aindle  podaie najprościejszy
1 najłatwiejszy sposób, ażeby poznać, czy człowiek  
prawdziwie umarł, czy letargiem uśpiony. Potrzeba,  
(mówi on), na którejkolwiek części ciała rozpaionem 
żelazem albo węglem zrobić ranę; ieżeli iest ieszcze 
życie w tym ciele , to utworzy się pęcherzyk, cho­
ciażby letargiczny nawet czucia nie miał; lecz na 
prawdziwie umarłym taka rana żadnego skutku nie 
zdziała. Dałby BÓG, aby to doświadczenie było  praw- 
dziwem .—  W P radze  czeskiej nie mogą nacieszyć się 
wystawą na tamtejszym Teatrze, pierwszy raz znanej 
i upodobanej u nas opery Jezioro W ieszczek. Deko­
racje do tej opery tamże malowSł dekorator berliński 
Gropius, ale sądząc z opisu tychże, s łow o w słowo  
u nas w Warszawie takież utw orzył nasz dekorator P- 
Sakelti. Jakiś krytyk nieproszony coś tam przebąki­
w a ł o muzyce Obera , ie  nie iest klasyczną, że deko­
racje Gropiusa nieosobliwe; ale ta krytyka, (mówi ga­
zeta muzyczna), nietylko że iest śmieszną, lecz cuchnie 
żółcią; a zatem Panowie Ober i G ropius mogą byc 
spokojni, gdyż laka krytyka niema wartości u roz­
sądnych ludzi.—  Podług  doniesień różnych niemiec*



kich i bclgickich gazet, podobno Sponlini pisze nową 
Operę pod ty tu ł e m :  R a j  utracony. Ciekawi najbar­
dziej jesteśmy słyszeć styl tej opery. —  Chemik w Ma­
d ryc ie  Don Kalderon, w ynalazł nowy sposób robie­
nia gazu do oświetlania z wody. Światło  które ten oaz 
w ydjie ,  iest bardzo czyste, iasne i bez żadnego odoru, 
oraz żadnego zaduchu uje sprawia. Ponieważ sposób 
w yrab ian ia ies tba rdzo  ła tw y ,  a zatem ten gaz ies tnad­
zwyczajnie tan im .—  Jeden z najokropniejszych w y­
buchów  lakie dotąd w kopalniach zdarzały  się, nape ł­
n ił  niedawno miasto Barnsley  w Anglji dotkliwym 
sm utkiem  .p rzerażen iem . Katastrofa ta zdarzyła sie 
w  kopalniach Ardsley, w czasie kiedy wszyscy robo­
tnicy był. zaięc, pracą. Obliczaią, że najmniej sto
ta  lic»hJ ° .W.“ acłł'tae,l! ia,e nadzieię, że ieszcze 

z azmiejszy się może, bo dotąd należycie n ie m o ­
żna by ło  obliczyć. W szyscy  robotnicy mieli latarnie 
ochronne, ale ze w tych kopalniach nigdy n iepodobne­
go niezdarzyło się, więc niektórzy pracowali przy ff0- 
łe m  świetle , zapewne trafiono na s trum ień gazu k tóry 
tego wybuchu by ł p rz y .z y n ą  i całą kop, hdę zapalił. 
W y buch b y ł  tak mocny, że dom który s ta łn a d o k n em  
kopalni, został całkiem w powietrze wysadzonym, a 
górnicy k tórzy niedaleko od niego pracowali, rzu  eni 
byli o ziemię. Znaleziono w kopalni massę t rupów  s tra ­
szliwie popalonych, poparzonych i pokaleczonych do 
niepozoania. Tegoż dnia zaraz wy doby to 42 trupów  
ale ieszcze nie wszystkie zakąty zrewidowano, i lesz­
cze b rakow ało  w ięcej iak 30, nie licząc tych o który ch 
do ąd reklamacji nie by ło .  -  Oryginalna kradzież 
koma. Niedawno w B erlin ie wśród dnia na publicznej 
ulicy, popełnioną została kradzież konia. Piasko wóz 
p o s t rz e g ł  stoiący wóz z koniem który  do handlujące­
go  mlekiem należał,  a że właściciela p rzy  nim nie by-

b® " a 5 hr i,ę oddalił  si?’ a kofi icg<> b y ł  tłu- 
s y , m łody  o d r o w y ,  p rzysz ła  więc piaskowozow imy ŚI 
aby o sobie p rzyw łaszczyć,  zw łaszcza że iego szka-

m v ś l n J ao ? U ’ S ta ra  ‘ iU" l e d " ie ł a i ^ Ca- N i« " i e ł o  my. ląc,odprzęga swego, tamtego w yprzęga i do s a c™
Wozu przyprzęga,  a SWego przy wiązuie dow ozu  nile-

. z najzimniejszą krwią odjeżdża. Po n i e d ł u g i
chwili, mleczarz wraca, ale iakież by ło  iego zadziwię
me gdy p os trzeg ł  przy sw ym  wozie nędznego klepacza:
p y ta  tego . owego, czy kto nie widział co się z iegó

scie T a " -  •f,Łg“ ,e *  •** 1° W t? u!i -  « c z ę -  sę.e dla mego, ze wszyscy piaskowozy w Berlinie maia
nadzw yczaj In he i s tare konie; to ud e rz y ło  przeebo
dzący i h w oczy, gdy  postrzegli u piaskowoza pick-
nego konia, wskazali więc mleczarzowi ślad, którędy
pias owoz poiechał; iakoż mleczarz dop ęd z i łg o ,  oddał
go  do Policj i , a ta mu konia pow róciła  po wyiaśnie
m u ,  i piaskowoza ukara ła . _  Dziwue rzeczy tworzą

s ę na s wiecie. I  tak proch do s trze lan ia  ręczę że za 
niego H arun A l  R aszyd a\bo Karol fF ie lk i  nie 
dałby  ani grosza a n a b ó j , a proch później fo r.  
tece w powietrze wysadzał i s trasznych zmian wo- 
lowania s ta ł  się p rzyczyną Tysiące lat leżały g a łs a -  
ny  na kupie gnoiu i g n i ły  sobie spokojnie, a przecież 
z nich papier  ęotem  zrobiono, k tóry  także wielkie 
zmiany w swiec.e wy konał. A czarny  kolor d ru ka r-

. • c 6 P° “l ysfem szczęścia- Guano (odchód
ptasi), k tozby spodziewał się że stanie się tak ważnym 
a r ty k u łe m  band. u. Opjum  niegdyś lekarstwo pó­
źniej usypiaiący środek , i C hińczycy  uiepotrzebuią 
tylko n.em oczy potrzeć a widzą iak cywilizacja euro- 
pejska przez ich starodawny m u r  przełazi. Krzemień  
nędzny kamień iest dziadkiem R ejraktora  Frauen- 
hofera  a więc ojcem olbrzymiego Teleskopu Herszla  
i l i r :  Hossę, za pomocą którego Niebieska botanika 
astrouomja system aty  s łoneczne wy najduie iak kwia-’ 
ty w  ogrodzie. P ara  i gaz niegdyś próżny dym, a te- 
raz. cudai cuda wyrabia! K artofel niegdyś nieznany
pozn,ej ulub.en.ee każdego żo łądka ,  iest on te r iz
manną  dla ubogich; za czasów Szekspira  zdobił on 
sto ły  tylko m ożnych , a teraz iest n iezbędnym : ale 
coz niestety zaczyna się nam psuć ,  wszędzie zaraza 
opanowała kartofle, i iesli lej nie zapobiegną, będzie

wo grochowe. Czy tylko udadzą się na każdym grun -  
d e  -  Pod miastem Radkersburg  w niższej S tyri i  
nad rzeką llur, zabitym został piękny i ogromny o rze ł  
zwany Oz/ez,i złotym  albo skalnym; rzuc i ł  się on b y ł  
na w yżła  pewnego strzel--. , k tóry  właśnie miał zabitą 
kaczkę aportować; strzelec da ł  ognia do niego, ale na? 
boj b y ł  za s łaby , więc go tylko postrzelił; o rze ł  rzu- 
ca się na Strzelca, i by łby  mu pewnie twarz podrapał 
i pokaleczył mocno, ale ten przytomności nie tracąc 
wpakował mu drugi nabój trafniejszy, i zabił g„. Ma 
to hyc bardzo ładny  i ogrom ny o r z e ł ,  ieden z n a j -  
większych . w tych stronach nader rządkiem zjawi­
skiem. —  / s k ł a d  ku ra c ji modnej Prysznica  w Gre- 
fenbergii , (iak donos, gazeta wrocławska), odwiedziło 
w zeszłym roku, 1 0 2 2  kuru iących  się. Al.ędz, niemi 
b y ło  Niemców 5oo Rosjan i Polaków 165, Anglików 

r  • Dunczyków 26. Amerykanów 21,
1 6 J Obywateli rożnych narodów; by ło  także 14 Le­
karzy którzy kuracji wodnej używali i uczyli się iej.

Z  [ ..znania /go Marca donoszą: P rzed kilką dnia- 
.mi. , f  sa!UI Sleb,e oskarżyli 0 morderstwa* które 
luz  przed laty popełnili,  i to dobrowolnie, aby tylko 
ulzyc sum ieniu , które ich dręczyło. -  Teraźniejszy  
liząuca L)ahome na wschodnim brzegu  Afryki, wpadł



na myś!. ażeby sto sw oich gw ard z is tó w  ubrać z u p e ł­
nie iak f r a n c u z k ic h  K iry sy e ró w , a to dla tego, ze go 
zapewniono, i i  t a k i e g o  k i r y s s u  kulka karabinowa me
przebiie. Prosił  w iec  znaiomego Hiszpana, ażeby mu 
dostarczy ł ubiory potrzebne na sto ludzi: Hiszpan Ko­
misant napisał do MarsyIji, i przysłano mu k< my letne  
umundurowanie na sto ludzi. IUądca uradowany tern. 
Isntącemi k irysam i, temi ch e łm am i,  palonemi butami 
etc . ,  które w obec ca łego  dw oru i haremu oglą­
d a ł ,  kazał sw em u  ulubieńcowi rosłem u m urzyno­
w i przywdziać ieden kompletny ubiór; gdy len ubrany 
stanął,  Iłządca z łap a ł  nabitą broń , i strzeli ł  mu pro- 
ato w p ierś ,  będąc p e w n y m , że kula g o nle ugodzi;  
lecz  na nieszczęście, ten padł iak d łu g i ,  i iuż niepowstał  
więcej. Rozgniewany i e  sw eg o  ulubieńca zabił,  kazał 
w szystk o  w ogień wrzucić ,  i stracił entuzjazm do po­
dobnych u n ifo r m ó w .—  D ał Pan s łu ż ą c e m u ,  nieda­
w n o  p rzy b y łem u  do stolicy , pieniądze, aby mu krze­
s ło  k u p i ł ;  s łużą cy  zabawiwszy dosyć d łu g o ,  przy­
nosi Panu k rzes ło  jesionowe trzciną wyplatane. »Cóż 
ty  ośle zrobiłeś? ia chciałem w Teatrze mieć krzes ło .” 
»A więc (odpowie pokorny s łu żący) ia za Panem do 
Teatru zaniosę to k r z e s ło .—  Pewny handlarz dla te­
g o  zbankrutował, że b y ł  winnym.

PRZYJECHALI do W A R SZ A W Y .
Deskur And: Oby: z Radomia;  Ducliowski F r :  Oby: z Czarno- 

g łów ; Huhe Felic jan Oby: z Falęc ina;  Haśse Lud: Oby: z  Sanik; 
R a jzacher  M ar:S ta ropo la ;  Trzciński  \V ik ;O b y :  z J e ru z a la ;  YVo- 
dzyński K ar :  Oby: z Balwierz  y nek. (G. P .)

. POKIESIUIIA.
W  K u r je rz e  z  dnia 18 M aja  1845 r .  N r  130 L ud w ik  Sojccki 

Ogłosił, że Sukcessorowie F ranc iszka  W ejs sa  F a b ry k a n ta  P o r ­
te ru  w' W arsz aw ie  pod N r  2 9 9 9 ,upoważnili  go urzędownie do 
odbioru wszelkich należności m assieW ejssa przypadających,  po­
nieważ podpisani SS-wie W ejssa  upoważnienie takowe w z u p e ł ­
ności,odwołali)  aktem dnia 1 5 /2 7  M arca 1847 r.  Sojeckiemu do- 
ręczonem i od prowadzenia  iakicLkolwiek interesów pozostało­
ści niegdy W ejssa  dotyczących, o raz odbierania iaktchkolw iek 
należności ,uwolnili; prze to  odwołanie swoie dlawiadomości osób 
trzecich i zastosowaniu się niniejszem obwieszczaią.-— K rystyna  
M akow iecka . . —  Franciszek  M a ko w ieck i. J us t yna  /AY/ss.-— 
E leonora  K o rzen iew ska .

DO:VI obok Banku, przy ulicy Elektoralnej 
pod Nrein 7 4 J/<> po ło żon y ,  iest do sprzeda­
nia; wiadomość na miejscu u W łaściciela.

adam i '"1' — "* m  Oczyszczania K L O A K ,^vTia^l
I  *ciaVlen,,CJa '̂  ' i  ś  W ł ?“ if5eli 5 D o m ó w .g
Sratowa ale* "i* *|5 n Wywózką „ietyiko apa f

J s w , i j  adres w Handlu P. Kelichena pod N r  565 i 6^™ %  u7i-f 
l d yzie g ‘eJ’ ap0rflJ,Sa^  n,czwłccznie  do «m ow yPp rL b e  I

noBit.t no n z in iż u n .
DOBRA o mil 5 od W a rsz a w y ,  w ś rodku  drogi mVdzy 

Grójcem a Mszczonowem, z 4rh  F o lw arków  złożone w k tó ­
rych  280 korcy  wy siewu w każde pole. z 4cli złożone; Siana 
dostatkiem; Drzew o różnego gatunku; Młyn wodny; G orze l­
nia; Brow ar ;  Machina Pistor jusza; gotowej in tra ty  Z łp .  4 000 
nic licząc dochodu z Inwentarza; słowem, w których na ni- 
czem nie zbywa;  są do wydzierżawienia  na lat  sześć od Sgo 
J a n a  r. b.—  Informa j a  względem tego W W arszaw ie  u M e ­
cenasa K a m ie ń sk ieg o  N ro  1772 przy  ulicy Sto-Jerskiej ,  lub 
w Radomiu u Patrona T ym iń sk ieg o .

Ziemskie nad granicą  Szl4ską, obejmuiące 12t) 
w ło k  m iary  warszawskiej ,  z lasami, łąkam i,  polami, w oko- 
icy Częstochowy, są z wolnej ręki  do sprzedania  lub moga 

byc zamienione na Dom w W arsz aw ie .  K lobv  sobie życzy ł  
blizszą wiadomość powziąśc o takow ych , udać się raczy do 
W . Adama AgY-r, w W arszaw ie  przy  ul: K rak : -P rzedm :  N° 3S2, 
a o miejscu i szczegółach poinformowanym zostanie.

D. 2 /1 4  Kwietnia  r. b. w Biurze Rządu Gub: W a rsz :  przy  ul: 
Nalewki odbędzie  się licytacja, na utrzymanie w dobrym stanie 
wszelkich appara tów  K L O A C Z S Y C H  przy tutejszych obu G łó ­
wnych M ięzteniarh i wywożenie z tychże nieczystości.

P O K O IK  przy  familji, z ładnym widokiem na W is łę ,  przy  
ulicy Krzy w'ekoło Nro 181, iest do naięcia każdego czasu; wia­
domość na 2gicm pią lrze  od tyłu.

W  dniu 25 M arca  (6 K w ietn ia)  r. b. o godzinie  10 z rana ,  
w W arsz aw ie  p rzy  ulicy Bielańskiej pod N r  609, w K ancef-  
lar ji  podpisanego K om ornika ,  praw nie  za ię le  przedmioty ,  ia- 
ko to : Pa iąk i ,  Ż yrandole ,  L ichta rze  i t. p . ,Wszystko brązowię, 
p rzez publiczną licytację sprzedane zostaną.

Jan  P olko w sk i, K omornik .
D obra  leżące w O k ręg u  Sochaczew skim, pół  mili od szosy, 

mil 6 od W arsz aw y ,  maiące 100 korcy wysiewu p sz en icy ,200  
k o rc y  ży ta, Gospodars two płodozmienne, nadto G orzeln ia  z no­
wym aparatem P istorjusza, Sieczkarnię i M łockarn ią ,  znaczną 
propinacją ,  są do wydzierżawienia  na lat 6 pod korzystnemi 
warunkami. W iadom ość u podpisanego K om orn ika  p rzy  ulicy 
S to -Jc rsk ie j  pod N r  1772. -— E dw ard  M a r/ew sk i.

Dwa P L  \ C E  są do sprzedania , po 50 łokci  frontu, 124 ł o ­
kcie szerokości  od ulicy Jerozolimskie j,  między Hotelem W ie ­
deńsko-W arszaw skim  i ulicą Bracką.  Każden może mieć, dwa 
fronty od Je rozolimskie j  i W idok  ulicy. W iadom ość s w ł a ­
ściciela domu Nr 1404 przy  ulicy M arszałkow skie j.

Osta teczne p rzysądzenie D óbr  Biłgoraj , w Gub: Lubelskiej 
położony ch, maiących rozległości w łók miary no.wopolskiej 353 
prę tów  10, odbędzie  się w dniu 1 /1 8  Kwietnia  r . b. o godz: 4ej 
z południa,  w miejscu zw yk łych  posiedzeń T ryb :  Cvw: G aber :  
W a rsz a w :  w W a rsz a w ie  W y d z ia łu  l igo ,  przed  W .  t r z e t r / e -  
winskim Assesorem Trybunału delegowanym. Licytacja zacznie 
się od summy f ts r  155,460 k. 90.  W a d ju m  ustanowione iest na 
Rsr.  9 ,000 w biletach bankowych. Sprzedażą  d y ry g u ie  Andrzej 
Brzeziński Patron  w W a rsz a w ie  pod N r  253 zamieszkały.

Życzący nabyć w różnych ilościach Kwiatów, 
i AS10X, Drzew oranźery jnych  i og rodow ych ,  
lub nasion ich, iakoteż w arzy w  i różnych zbófc 

n  , . zagranicznych,  z O grodu  Klemensowskiego pod 
Zamościem, mogą o ich gatunkach i cenach powziąść w iad o ­
mość albo u O gro d n ik a  w Klemensowie, albo w W arszaw ie  u 
Rządcy R u n u  Nro 472. 1

K U P O N Y  K w ie tn iow e  z r .  1846, od Obligów S k a r b o w y c h  
N r 15,833, 15,854 i 15,855 po Itsr. 10, zag inęły  p r a w e m u  

W łaścicielowi;  o c łem  zas trzeżenie zrobione zostało w B»oko 
Polskim.
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Osoba k tó ra  zgubfTa M U FE K  » w nim zawarte rzeczy; o- 
debrae ie może/za udowodnieniem własuości pod S r  448 i 9, 
ua Krako-Przedmr, na 2m piątrze.

Sekwestrator Cyrk: 9 i 10, zawiadamia, iź z mocy dyspo­
zycji Magistratu M. Warszawy z d. 1“/3i Marca r. b. Nr 10,750 
z Wydz: Kass wydany, sprzedane będą przez publiczną licy­
tację : SZAFY, z  których iedna za szkłem do handlu służyć 
mogąca, KANAPA, STOŁY, KRZESŁA, i t. p. ruchomości, 
w dniu 1 /13  Kwietnia r. b. o godzinie 3ej z południa, pod Nr 
403 przy ulicy Krako: Przedmieście.

K S IĄ Ż EC Z K Ę  do Nabożeństwa, zgubioną, można odebrać 
w Drukarni Kurjera .

Do sprzedania: 1) w dobrach Topoli Kątowej 
pod Łęczycą, SKOPÓ W do chowu i na zapas 
zdatnych, tudzież 70 MACIOR do chowu zda­
tnych.—  2) w dobrach Koburzycko pod W ar­

tą,  SK O PO W  200, MACIOR KM), do chowu zdatnych.

t] F  A B  I I  V  H  A  ' A
▼ OLE.IÓW SUROWYCH i PREPAROWANYCH V
I] w  Łot o szynach w G ubernji Lubelskiej. (1
j. Zgodnie z życzeniem wielu Osób, które Oleiu rafinowa-7 
l)nego z dawnych la t ,  z swej dobroci znanego, z Fabryki '!  
a w Łotoszynach, używaią, a dla znacznej odległości nie- a 
Azawsze go mieć mogą; zawiadamia Publiczność: iź olwo-'J 
* rz y ła  cząstkowe sprzedaże swoiego Oleiu rafinowanego do i 
yL am p  w Warszawie, a mianowicie: przy ulicy Miodowej f 
Aw pałacu zwanym Chodkiewiczów, w Składzie lakierów i i 
ywernixow P. O rłow skiego; w Handlu Świec i mydła P .G e-1  
^  she, przy rogu ulic Orlej i Elektoralnej; w takimże Ił an-4  
Tdlu P. D ziedzickie j przy ulicy Now y-Ś w iat pod Nr -1306 J 
iSmdorlrodząc Foxalu; niemniej w Składzie tychże p ro d u - j  
Jn tó w  P. Sćh w o tzer  przy Nowem -Mieście pod Nrern 338,7  
I p r z y  trotuarze; do których to Składów O L E J  wy stały (l 
/ w  najlepszym gatunku, regularnie dostarczanym, i po ce-a 
|n a c h  stałych, iak można najniższych, sprzedawanym będzie.\V 
i Cena onego obecnie ustanowioną iest na zł. 6 za garniec, a 

Zarządzaiąey Fabryką ,  Michał Rzecznik. \f

(tigF* Trzy U O M O J E  od frontu, z Kuchnią i wszelkie- 
mi dogodn-fściami, z meblami lub bez, są do wynaięcia od d. 
8go Kwbtnia r. b., w domu narożnym przy ulicy Sto -Krzyz- 
kiej i Zielnej Nr I i 12. Wiadomość u właściciela Mahońbauma.

'yy. vy.'yy. -yy, •&, 'yy. -yy> vy. y. -yy. yy  vc>. -yy. yy. yy- '<y. yy. yy. yy. <*y.

5 J P A S i J i X  z^atne Maga*jnu Stroiów Damskich M y-§  
§ Uieńskiej-, przy rogu ulicy Długiej i Micdo-§
§ wej, w domu W . -fcaszczyńskiej. potrzebne są.§
v >  ■C’ ̂  v5\ <<?>, yy. -yy. -yy, <5 .̂ yy. yy. yy, yy. yy. yy. -yy, yy -yy, 'yy.

Handel mój za Żelazną-Bramą w Gościnnym Ow orze w bra­
mie frontowej przy wejściu; zaopatrzyłam w świeże rozmaite 
NASIONA ogrodowe i Kwiatów w różnych gatunkach, tudzież 
W ysadki i Rzodkiewkę włoską; niemniej świeżo przybyłego 
transportu MINOGI Elblągskie, Sielawy, Bryndzę i Ser Szwaj­
carski, Śliwki węgierskie, Powidła, i t. p. Polecam się przeto 
Sr.; Publiczności z umiarkowaną w sprzedaży ceną iw yboro -  
weini onych gatunkami. —  Joanna A ndryeh icw icz .

A l * T E  14 A bez domu, iest do sprzedania z wolnej ręki 
w Gu be ruj i Radomskiej. Dalsza informacja u Właściciela do­
mu przy ulicy Granicznej Nro 968 w Warszawie.

DOV ÓD depozytowy B a n k o w y  N° 25,604, na złożoną Kau­
cję za W W.Marjanną i Józefem ILicvzbicki cliii, doAdminislracji 
Dóbr Klouowa, w Peie Sieradzkim położone, pierwotnie na summę 
20,000 złp. w Listach Zast: wystawiony, zaginął Właścicielow i. 
Znalazca raczy oddać takowy za nagrodą do P.Jft udu szewskiego

przy ul: Nowy-świat Nro 1588/6. Ostrzega się przytem, iź żadnej 
korzyści z tego Dowodu mieć nie będzie, gdyż stosowne zastrze­
żenie w Banku, iuź uczynionem zostało.

j§j Mam zaszczy t  donieść Szano: Publiczności, że w b a n d in g  
g))moim w domu pod Nrein I i 04 przy ulicy Twardej, w p r o s t^  
p o l i c y  Królewskiej,  cxystuiącym, znajdują się różne gutun-(g| 
@.ki SZK ŁA  tallowego zwyczajnego, iakoteź Lagrowego,jS

f”~ od najmniejszego do najwyższego tego rodzaiu Szkła Nro,H) 
tudzież Stołowego białego w najnowszym guście; w szy s tk o ^  

j@po cenie pomiernej. L. A. K om  gold. (ES

P I E S 3 5 K  czarny, z przedziałem bia- 
ł j m  na piersiach, mały, wysm ukły, na 

zas.' wysokich nóżkach podpalanych, zwany  
T rezo r , dnia wczorajszego zabłąkał się; kto go od­
prowadzi do Drukarni Kurjera, natychmiast odbierze 
d >bre wynagrodzenie.

SUCZKA z gatunku wyżełków augiels:, miesię­
cy 4ry maiąca, z kosmatemi kasztanówatemi u 
szami, takiemiż łatkami na grzbiecie, bokach i nad 
ogonem dość długim zakręconym, w dniu 31 z. m. 

przed południem w ybiegła z domu Kro 390 na Krak:-Przedm:, 
naprzeciwko Saskiego placu (kamienicy PP. W izytek).  Kto ta 
kuwą odprowadzi do Gospodarza dpmu na 2m piątrze, otrzyma 
przyzwoitą nagrodę. W  razie zatrzymania, niepr .wy właściciel 
poszukiwanym będzie.

M . Dnia 30 Marca r. b., zginęła SUCZKA szczenna, 
rassy Kurland-zkiej, łeb  cały kasztanów aty, strzał­
ka na nim, po bokach łaty  kasztanowate, na tyl­
nych łapkach rysie pazurki i ogon biały. Ktoby 

ią odniósł pod Nr 495 przy ulicy Miodowej, do Cyrulika ,o trzy­
ma nagrodę.

Dziś rano ciepła stopni 4. Wczoraj w' południe ciepła 5.
TEA TR  W IEL K I.  Poiutize, 90ly raz Robert D jabeł.
TEATR ROZMAIT:. Poiulrze, 25ty raz Przyjaciele, wzno­

wiona Kom: FIr. F redry.

SATL.% T.4SCA
pod i«a/.wą

WRÓCI. tW SH IE J,
p r z y  r o g u  ulicy  Kr och w alnej i IV  alie ów N to 996, 

i która p rzez  lat kilka zamkmętą była, po zupełuem, g r t^  
5?townem (z  znacznym nakładem) wy restaurowaniu onej, 
w du*u 5 b. m., to iest w drugit  Święto Wielkanocne, 

^dowo otworzoną zostanie.—  Przedsiębiorca ma przeto na 
'dzielę, że Łaskawa Publiczność w dniu tym licznie zebrać 
/ się,i nadal,tak iak dawniej,swą obecnością zaszczycać raczy. (

Ê 1 JTŜ i JW r- jr&Mn Jr Tl
DONIESIENIE DOWCIPNE. 6^

Od Noego Isze z 2giem się zaczyna,
Noe ie zaszczepił, iego też to wina. &
Zaś 2gie wprost 3c.ie wspak tak się nazywa wE
Dobrze znana rzeka, która w Polsce pływa, gil
fV szy stko  imię znanego z swego płodu ę”
Dostarczyciela u nas STAREGO MIODU.

Ej! P r *y róg-u u licy  M o sto w e j i B rz o zo w e j N° 2 4 7 . J r
■Et ’i ®  T j^ jr  u F r . n ^ j  t g y  i ®  i g ą j r i i


